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KRAINA^ZLTOZEN
P ostatnim numerze londyńskich “Wiadomości" ukazał się artykuł Zy­

gmunta ^Nowakowski ego, p.tiWkołajczyk marnotrawmy", rozprawiający się 
ostro i słusznie z ugodowo-jałtańską polityką Mikołajczyka w przeszłoś­
ci, a poza tym, już z mniejszym uzasadnieniom, zapowiadający wiele dal­
szych klęsk. Nie chcemy jednał; zajmować się tym artykułem w związku z 
osobą Mikołajeżyka. Nie chcemy brać udziału 'w tych politycznych rozgryw 
ka.ch, zgodnie z linią “Wiadomości Polskich", które stale nawołują do 
jedności i zgody, do wysiłków wspólnych i wspólnej walki z wrogiem zew­
nętrznym# a nic między sobą.

MLkółajczyk wyjechał teraz do Ameryki, żadnych kroków politycznych 
usprawiedliwiających oskarżania go o "zdradę nie uczynił - to też \7Oli- 
my zaczekać. Natomiast zgodny niemal we wszystkich szczegółach ton ata­
ków na niego ze strony pewnych skrajnych kół w Londynie i jednocześnie 
ze strony komunistów w Warszawie - daje sporo do myślenia. Jedni i dru­
dzy oskarżają Mikołajczyka. o zdradę, służbę' anglosaskim interesom i t;d 
Jeśli w Londynie walczą z Mikołaje zykiem, jak mówią, dla? dobra Polski, 
to należałoby wyciągnąć z tego, wniosek, że komuniści warszawscy" prowa­
dząc tę samą walkę, również pracują dla. dobra Polski? Albo też.*.?

W każdym razie artykuł Nowakowskiego w tej części, która zawiera 
zarzuty “ jałtańskie", jest wypowiedzią człowieka uczciwego i to jest je­
go silno, strona. Ale i ludzie uczciwi bywają różni? mądrzy i głupi, 
dzielni i niedołężni, mocni, słabi, naiwni i zacofani. Nowakowski jest 
Zbyt wybitnym publicystą, byśmy mogli zgodzić się bez protestu na koń­
cowe zwłaszcza ustępy jego ar ty Im łu, zawierające fałszywą, naszym zda­
niem, ocenę mora.lną całej emigracji. Ocenę, któro, gdyby była prawdą, 
przekreśliłaby celowość uchodźctwa, świadczyłaby o jego uwiądzie i zo.- 
cofaniu.

Przytoczymy tu dwa ustępy artykułu:
“Sytuacja p, Mikołajczyka wydaje się trochę -dziwna i z tego wzglę­

du, że wróciwszy do Polski wyparł się konstytucji. Jaką konstytucję ry- 
snaje obecnie Mikołajczyk? My, tutaj, na wychodź ctwie trzymamy się kon­
stytucji, obowiązującej w Polsce naszych pragnień, w Polsce naszej wy­
obraźni, w Polsce, którą opuściliśmy i do ktore-j pragniemy wrocic-. .być 
może, żyjemy w świecio złudzeń. ‘Tale, ale pamiętamy o- tym.... “i t.d.

I o kilka, wierszy niżej: '
“ Wierność, jak filozofia, jest bezinteresowna i w tym wypa.dku bo­

lesną igraszką myśli. . .
Ale ta wierność daje wizę, zapewnia. "offidayit1 udziela, prawa 

wjazdu xj krainę najpiękniejszego złudzenia. To jest “^fidgyyt" do -ipi--. 
ski prawdziwej, żyjącej tylko w. sferze naszej woli, tęsknoty i miłości.

To są niewątpliwie słowa, człowieka., który nierylko żyje w mninie 
wyobraźni1^ w “krainie najpiękniejszego złudzenia", <nle który również.
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innych pragnie uśpić,, omamić?, ukoić tym karmelkowo-kwiecistym, mglistym 
i ginącym już w niepowrotnej dciii ”szczęśliwym"obrazie.

Tu nie chodzi o tę, czy inną konstytucję - chodzi o Polskę, o tę 
^Polskę naszych pragnień i wyobraźni, ktąrą opuściliśmy 
ido której pragniemy powróci ć". Do tej samej, 
którą opuściliśmy!

Otóż zapewniamy p.redaktora Nowakowskiego, że 90% emigracji pols­
kiej nie ma tęczowych wspomnień o Polsce z 1939 roku, 'Walczyliśmy i wąi~ 
czymy, aby wrócić do Polski innej. Będzie to Polska nie 
"najpiękniejszych złudzeń”, ale Polska spełnionego czynu. Mamy dość złu­
dzeń, pięknych słów i haseł. Pamiętamy wszystkie twarde i gorzkie stro­
ny życia w naszej Ojczyźnie. Byli też tacy, co walczyli z tym. Nie jest 
rzeczą przypadku, iż słowa "były więzień brzeski” wymawia. się dziś tym 
samym tonem, jak: :ikawalor Wieliej Wstęgi Orła Białego”.

Nic che omy kłamstw, nie chccmy ::żyć w święcie złudzeń". Mamy bowiem 
jeszcze dużo do roboty. v.:;'

PROCES ”KOMITETU POROZULUWAWCZEGO^ORGANIZĄC JI^PODZIEMNYCH”

lak podaje radio „ Warszarza dn.3 bm.rozpoczął się proces organizato­
rów “Komitetu Porozumiewawczego Organizacji Podziemnych/', osobach: 
Marczewskiego, Oborskiego, Lipińskiego, Kwiecińskiego, Mo.rynowsw.1e3, .Sos­
nowskiej, i Sędzi dra. ‘ M ,

Według aktu oskarżenia do Kom. Porozum, wchodził o Stronnictwo i.aroao- 
We ZS;Nr/r VJRN, "WIN, Stron.Niezawisłości Narodowej oraz__nicofic jalnic , 
PSL. - S«N. reprezentował osk. Marczewski, WRN - Oborski, WIN — Kwieciński, 
SNN - Lipiński, PSL nie wchodziło w skład komitetu, żeby mieć większą 
swobodę manewrowania, lecz ściśle z nim współpracowało.: Dalej akt oskar­
żenia stwierdza, że oskarżeni przystąpili do walki przeciwko ustrojowi 
państwa polskiego, posługując się szpiegostwem, terrorem i propagandą. 
Dane/przekazywano czynnikom obcym, a jednym z pronotorpw akcji szpiegów 
skicj był Marczewski. Szef obszaru centralne go'.TIN. osk.Kwieciński na­
wiązał w sierpniu 1946r., łączność z placówką szpiegostwa wojskowego, 
która należała do Kopańskiego. Na szpiegostwo wojskowe WIN szef ekspozy­
tury wojskowego wywiadu, pseudonim :;Teodor-Zenon,! przeznaczał miesięcz 
nie 1.500 dolarów. Przedstawicieli™ - Oborski raporty szpiegowskie 
przekazywał Sosnowskiej. Specjalnością jego było “rozpracowywanie" P£f~. 
tii politycznych. zwłaszcza. PPS. Oddział WINTu “Stocznia" zbierał materia­
ły szpiegowskie 1 przesyłał je do-t.zw. sztabu generalnego Polskich Six 
Zbrojnych w Londynie, oraz do placówek obcego wywiadu w Paryżu, Nicei, 
w Stockholmie i Londynie. • , ....

Komitet Porozumiewawczy opierał swoja działalność również na legal­
nych ośrodkach politycznych, w szczególności PS1 i Mikołajczyku, które­
go w Komitecie uważano za “swojego premiera”. Członkowie Komitetu utrzy­
mywali stale kontakty z przedstawicielami władz naczelnych PSL. Komitet 
od pierwszej chwili swego istnienia, pozostawał w ścisłym kontakcie z ów­
czesnym ambasadorem St.Zjedn.Bliss-Lane i ambasadorem V/. Brytanii Caven- 
dish Bentickem.

W kontaktach tych pośredniczką była-Marynowska, -urzędniczka amba­
sady amerykańskiej. W" październiku 1946r.w willi amb.Co.vendish Benticka 
w Miedzeszynie doszło dp.. kontaktu między ambasadorem Bentickem a Mar­
czewskim i Kwiecińskim.

Po odczytaniu aktu oskarżenia zcznaje osk.Kwieciński, komendant, ob­
szaru centralnego WIN, po aresztowaniu Niepokolczycklego. faktyczny kie­
rownik główny WIN-u. Oskarżony przyzna je się do .-winy, opisuje w dłuższym 
wywodzie historię swej nielegalnej działalności.

• .. Opisując powstanie Komitetu Porozumiewawczego Orgeniz.Podziomn^rh • 
osk. stwierdza, że xi styczniu 1946r. zwrócił się do kierownicza WIN osk. 
Tn piński. ,.w sprax7ie pov7ołania wspólnego przedstawicielstwa ugrupowań pod­
ziemnych. Następnie oskarżony przeprowadził w tym celu rozmowy z przed- 
stav7icielamWiRN- Oborskim, o którym wiedział, że ma kontakt z Pużokipni 
i Zarembą. W imieniu S.N. zgłosił akces Marczex7Ski i w imieniu S.NrlTc y 
Lipiński.
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Konferencja londyńska L . , , ~
,. j -u 77 '* , ’ Ministrów -Spraw Zagranicznych toczy się cięż­
ko.! bez widocznych rezultatów. Głównie dyskutowano są sprawy porządku 
dziennego i inne sprawy formalne. Mołotow najwidoczniej zajął postawę 
wyczekującą, w nadziei, że,przebieg wypadków we Włoszech i we Francji 
wzmocni jego stanowisko i że wówczas wzgląd na jedność między pozostały­
mi 3-ma delegatami mocarstw; USAj .W.Brytanii i Francji osłabi się.i-w re­
zultacie Marshall poczuje się tak odosobniony, jak teraz czuje się Moło­
tow. Na razie ta rozgrywka o wpływy, ciężar gatunkowy wystąpień i wza­
jemne stosunki mocarstw zdają się przysłaniać główny cel konferencji - 
t. j . zawarcie pokoju z Austrią i Niemcami. Wiadomo, że walka polityczna 
między Wschodem i Zachodem toczy się w tej chwili już nie o status poko­
jowy Niemiec, ale o całą Europę, a w dalszej perspektywie r o przewod­
nictwo polityczne na świecie. Pozornie akcje Sowietów w tej chwili sto­
ją wysoko - właściwie w całej Europie, za. wyjątkiem Niemiech zachodnich, 
Szwajcarii, Belgii, Holandii i półwyspu Pirenejskiego - a więc w prok- 
tyce tylko za wyjątkiem dwóch niewielkich wysp terytorialnych na starym 
kontynencie - komuniści albo już• mają monopol władzy, albo tez wydają 
się być blisko swego celu.

Sowiety próbują dyskontować \i stosunkach międzynarodowych to sta­
nowisko swoich piątych kolumn. Na przaszkodzie stoi tylko jedno; potę­
ga militarną USA i Wolą kierownictwa tego kraju w kierunku ocalenia.cy­
wilizacji przed zalewom rosyjskiego komunizmu.. Marshall i prezydent 
Truman stwierdzili wyraźnie, że taka wola istnieje i będzie realizowa- 
na przez USA, bez względu na przeszkody. Ponieważ zo.ś stosunek produkcji 
przemysłowej USA i zSsr ma się w tej chwili jak 3sl na korzyść -Ameryki, 
nietrudno jest przewidzieć, która z tych: stron ma więcej szans przepro­
wadzenia swojej woli politycznej i jak ta próba sił musi się skończyć.

taryzmu niemieckiego, 
łącznie z. potężnego przemysłu Ruhry. 
cepcję Niemiec jednolitych, pod jednym rządem 
krótko mówiąc,Niemiec, któreby stanowiły w ą*’’ 
blikę ludowąir, togo typu, co obecna Polska, 
której rządy sprawowaliby zaufani agenci Kominternu 

Anglicy przychylają się dp koncepcji 
udając na razie, że nie rozumieją, c: °

?2kój_z_Nięmcąmi, mjLmOj iż stanowi główny przedmiot dyskusji na 
konferencji londyńskiej - wydają, się w tej chwili odleglejszy niż kiedy­
kolwiek* Amerykanie mają swoją koncepcję federalnych Niemiec, pod zwierz­
chnią, raczej łagodną kontrolą Wielkiej Trojki, ale Niemiec kapitalisr 
tycznych, w żadnym wypadku komunistycznych. Do amerykańskiego punktu 
wid ze ni a przychyla się Francja, z tym dodątld.em} że chciałahy specjal­
nego statusu dla. tego człona federacji niemieckiej, w^którym znajdzie 
się Zagłębie Ruhr, gdzie kontrola aliancka • miał aby być wyjątkowo drop 
biazgowa i czu jna, aby zapobiec zgóry wszelkim, próbom odrodzenia mili- 

-jm*- --- •- -**n- którego życiodajną soki mogą być czerpane wy-
Sowiety natomiast mają wyraźną .-kpn- 

■_ g|'‘: dc-mokratyc znym/y t. j■.
7 Europie jeszcze jedną “repu- 

Rumunia czy Jugosławia, w
i, w rodzaju Piecha, 

cryrGrotewohla. Anglicy przychylają się dp koncepcji “jednolitych Nie­
miec'1 - udając na razie, że nie rozumieją, co Sowiety mają na jysJi* 
wysuwając koncepcję, niemieckiej /“demokracji”. Wydają się jednaką zs^-uano* 
wisko W.Brytanii ma raczej charakter taktyczny. e Nie ulega Ja/cstii na u 
miast3 że w decydującej rozgrywce’ Anglia musi się przychylić do koncep 
cji USA. -W Niemczech toczy się. obecnie.wojna propagandowa między ko sj a- 
nami i Amerykanami o duszę narodu niemieckiego. USA obiecuje dolary, 
przyzwoite wanunlci życia gospodarczego i politycznego - ZbSR zas nie- 
miećką armię komunistyczną generała Paulusem “demo .a? 103 ę‘ i .roror ę , 
ną, czyli w praktyce - za 3 lata kołchozy. Poza Sox^^ ^e^3^raw 
do tego, aby Anglosasi uznali obecną zachodnią granicę ^^i 
dopoćLobnle tylko i -wyłącznie .po to, aby później, 
two Niemieckie stanie się faktem - przehanaiouac tę granicę z Suą/nx 
Niomcami, za ustępstwa polityczno na rzecz Komtóornu.  „„-i,.. zacho- 

Wszystko to razem nie wróży nic dobrego dlv. obecnej gronie,/
dniej Polski i na to povzinniśmy mieć oczy otwarte.

Prgba_komunistyęznego_zomaęhu_stanu-wę._Franęjin^c udała, się.
chwili" gd7piszemy tJsłowa, wfadomo już z miarodajnych źróde| fran-_ 
cuskich, że proklamowanie strą.jku generalnego p przynoj-■
tlę PreAcji łiic- udało się i nie może się Vda° y^?^TOł-^v i siły M 
mniej najbliższej. Kominterp najwidoczniej przecen ł ■ :;p0_
Francji i me docenił niechęci narodu ircncu^ francuskiego
rządlcu”, sprzecznej ze zdrowym rozsądkiem i p. j- ł- -
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żołądka. Komunistom nie udało się pomimo obstrdcji w Parlamencie, uerro- 
ru, sabotażu strajkowego i panującej pozycji w Z^/iązkach. Zawodowych., za­
chwiać poważniej porządkiem publicznym we Francji, obalić rząd i dojsc .- 
do władzy. Z całej Francji sygnalizują powrót mas robotniczych do pracy. 
Rząd-Schumana wygrał na razie, należy, się spodziewać odpływu czerwonej 
fali. • • '

§aipacj[a_we_Wło.szech nd-bomiast w dalszym ciągu przedstawia się po­
ważnie i rewolucyjne usiłowania komunistów w celu wywołania strajków, 
rozruchów i obalenia rządu deGaspari - wydają się być ha najlepszej , 
drodze. Rząd USA musiał otrzymać naprawdę niepokojące wiadomości / na.j- 
prawdopodobnie j z pogranicza Jugosławii/,- skoro nagle została wstrzyma­
na ewakuacja wojsk amerykańskich z Włoch. Zaś do Neapolu przybyła naj­
potężniejsza w dziejach Morza Śródziemnego eskadra .floty amerykańskiej 
z lotniskowcem "Mtdwuy”. na czele, największym i najnoyoczćśniojszym om- 
rętem tego typu, który ma na pokładzie 155'bombowców i według wszel-SLe- 
go prawdopodobieństwa - broń atomową* Garnizon amerykański w zachodniej 
Austrii, na pograniczu Włoch otrzymał rozkaz pogotowia bojowego. Istna 
furia sowieckiego radio i sowieckiej prasy, w związku z tymi,faktami, 
świadczy najlepiej o tym, że posunięcia USA przyszły w porę i pokrzyżo­
wały plany Kominformu, polegające na udzieleniu włoskim "patryjotom i 
demokratom” bezpośredniej pomocy w postaci takich samych patiyjotow i 
demokratów, tylko, że.-lepiej uzbrojonych i chwilowo znajdujących się na 
terytorium Jugosławii. 0 ile odwrót komunistycznej ofenzywy we Francji 
wydaje się byc faktem dokonanym - o tyle sprawy we, Włoszech wydają się 
ciągle jeszcze w początkowej fazie konfliktu i grożą dalszymi, być mo­
że, poważnymi komplkacjami. Włochy stanowią pośrednie ogniwo na 'fron­
cie” walki polityczno-rewolucyjnej, o kontynent Europy - między Europą 
Zachodnią, a Grecją i całym Bliskim Wschodem.

WŁADZE KONCENTRACJI DEMOKRATYCZNEJ *- ■ e—. —e •— •—■ w. —• *-■ we w—• • I —• - — —e W-* *-*•*• v—w • r— •-* —•
W Londynie odbyło się posiedzenie Rady Naczelnej Koncentracji Demo­

kratycznej, w skład której wchodzą: PPS, PR7,"Niepodległość i Demokra­
cja”. : Stronnictwo Demokratyczne”i "Stronnictwo Pracy”v /Zarząd na v/ycho- 
dztwie/. Na posied-zeniu tym .-dokonano wyboru prezydium Rc.dy Naczelnej^w 
skład którego weszli pp: Wł.Bystrzyński, J. Jankowski, A Szwczyk 1 Wł< 
Zakrzewski. ... -

Rada dokonała również wyboru Wydziału- Wykonawczego Koncentracji. 
Przewodniczącym Wydziału Wykonawczego został p.J.Kwapiński, a sekreta­
rzem generalnym p.R.Piłsudski. ,'W skład Wydziału Wykonawczego-, j^ko 

j członkowie weszli ppr:Wł. Chomsowa, Fr.Haluch, Br.Sulimiorski, St.Olszew- 
ski, Zb.Ossowski i T.Zawadzki. ,

.. Komisjo. Kontroli została..wybrana w składzie pp. :St. Jordanowski, ks.
• Fl.Kaszbowski i H. Moszczyński. , •

■ fQ„zbiÓrcs^gwiazdko^j

W ubiegły wtorek wytrcnsportowaliśmy z redakcji 20 dużych skrzyń 
z odzieżą i zabawkami do Polski. Mimo zakończenia zbiórki paczki nadcho­
dzą jeszcze ciągle, tak że drugi transport zawierać będzie skrzyń. 
Wszystko razem wagi około 2 ton /2000 kilo, .Jest to rezultat poważny, 
tymbardzlej, że rzeczy ofiarowane były w dobrym stanie, zarówno bieliz­
na, obuwie, swetry 1 płaszcze zimowe. Warto zaznaczyć, że zbiórka szwe­
dzka "Polenhjalp” dała 50 ton dl o. Polski. Możemy więc z rezultatu naszej 
zbiórki być zadowoleni.

Rekord ilościowy w zbiórce pobiło miasto Yarbergd, skąd nadeszło 
19 pal: darów. Na drugim miejscu stoi -Oscorstrom / 9 wielkich kartonów/, 
na trzecim Djusholm, na czwartym Stockholm, a dale j Uppsala / 6 pak, 
średnio po 20kg./, Rattvik i t.d. Obszerne sprawozdanie zamieścimy w 
następnym numerze.

PRZYPOMINAMY 0 OPŁACIE PRENUMERATY ZA M. GRUDZIEŃ
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Sprawozdania z dwóch wielkich procesów zmuszają nas do podania v.T 
skróceniu innych wiadomości z Kraju. Wiadomości są tragiczno i złe. Na­
stroje wśród społeczeństwa pogarszają się z dnie. na dzień .wobec licznych 
aresztowań i wywózek. Nikt nie jest pewien, czy obudzi się rano w domu, 
kładąc się spać wieczorem^ Z pośród licznych aresztowań wymienimy Jana 
Jawor a /Pasiaka /, działacza PSL, jednego z dowódców B. OH. w okresie 
konspiracji, oraz Helenę Jakubiec, pseudo ;,Osa“, jedną z najdzielniej­
szych kierowniczek Ludowego Związlcu Kobiet. Przed paru dniami ..również 
doniesiono o aresztowaniu Siudcka, b. dyrektora Departamentu w
rządzie emigracyjnym, ostatnio dyrektora Chłopskiej Spółdzielni Wydawni­
czej, oraz Kulerskiego, sekretarza-Rady Naczelnej PSL. Niesprawdzona .- 
jest pogłoska o aresztowaniu Mieczysława Grada, redaktora ;iWici;: m.in. 
za to, że w ostanim numerze tego pisma nie poświęcił oni słowa rocznicy 
rewolucji rosyjskiej,

W procesie działaczy StrrNarod., o którym donosiliśmy w ub.tygodniu, 
zapadły wyroki: W.Bilan i J.Stępień - kara śmierci, Kornecki - osiem lat 
i Kącki - pięć '.lat więzienia.

KAęi_gŚnigCIMIA_LRZĘD_S^BEI.i

W Krakowie toczy się od tygodnia proces przeciw; 40"stu zbrodniarzom 
niemieckim, stanowiących załogę obozu w Oświęcimiu. Akt -oskarżenia za­
wiera. 212 stron, a materiały dowodowe obejmują 67 tomów. Rozprawą potr­
wa kilka tygodni, wobec konieczności przesłuchania l?0 świadków.

Akt oskarżenia stwierdza,. że od maja 194Qr. do 18 stycznia 194pr^ 
w Oświęcimiu zginęło przeszło 3 miliony ludzi. Kaci; Oświęcimia odpowua.- 
dają za znęcanie się nad więźniami, stosowanie wyrafinowanych meuod.-mor­
du, masow^y rabunek mienia więźniów; i profanację zwłok,pomordowanych. 
Wśród oskarżonych znajduje się komendant Oświęcimia Liebehenschel^ szes- ■ 
oddziału politycznego Grabner, kierownik krematoriów Mussfęld, wykonawca 
wyroków; Policz, który przyznał się do zastrzelenia 25 tysięcy ludzi* i 
dozorczynie: Mandel, Kock i Danz. . , -■> ., . 14L

Zeznania świadków; są koszmarem tak przerażającym, . ze ni^wt^ Eto s-­
tego nie przeszedł, nie potrafiłby im uwierzyć, gdyby nie tragiczne 
fra 3 milionów zamordowanych. Przytaczamy tu dla przyk^onu Klima uryw

oj

zo-

ków z tych zeznań. wek  ... ,
Sw.Naroba pracował w krematorium. Zwierzchnikiem jego był osa..us 

sfeld, świadek opowiada, jak przywożono skatowanych ludzi, których żyw­
cem rzucano do pieca krematoryjnego. Ten sam los spotykał małe dziec. 
Osk.Aumeier przeprowadzał osobiście egzekucje Polakow. Jodc-n ze si^zc-u 
ćów na chwilę przed powieszeniem zawołał:“Niech zyje Polsaa. Aume 
wpadł wtedy w. szał i począł sam wytrącać stołki z pod pozostałych ^1 . t 
Skazańców. Sw. Liszka opowiada o likwidacji transportu lubelskiego, 
więźniów z tego transportu usiłowano uśmiercić przy P°ni^y ^.paia. - 
zabijania bydła. Ponieważ aparat ten nie .był przystosowany do tego oclu, 
do krematorium odwieziono jeszcze wielu żrących więźnie^. . 
krew lała się rynsztokami z bloku 11-go az do bromy. Sw. stwierdza, 
©gzekucj-i tej bra.ll udział osk.Aumeier, Grabner i u rńo* „T_

Sw. Gliński opowiada o losie por.Wroblewsl^iego z Ja^sz^g, L 
Stał rozstrzelany z rozkazu Grabfiera. Po jednym P^esłuchan n.. odd 
le politycznym Wróblewskiemu spętano ręce z tyłu, nP^^ta^ia3ą g 
tej pozycji w ciągu dwóch tygodni. Skazańcowi ustalano miskę na poa 
d.zc. by klęcząc mógł jeść bez pomocy rąr. fn-n-b Brand Aumeic-’ Św. HątkowsL obcina °oin^ło
ea i Plaggiego. Z jedynej Brzczinleech studni. nic «o ^aeKO‘roiilze. 
kom korzystać, pod grozą wrzucenia do studni. Isto_t i 6Mall(lel i
znajdowano w studni-kilka, trupów. ttSatoi-yjny. SNr
Brand odbierały matkom dzieci i rzucały n c -biolzu dziecka to-'
del W5rdo.ła polecenie, by natychnnas W wyrzucano ży\?cem na dwór,
piono je vr wiadrze wody, wrzucono do ł swego pobytu w obzic robi-S^od^l około 10 tys.

Polek. —----- ------,
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Przytoczyliśmy w jednym z poprzednich numerów artykuł Zaremby pole­
mizujący z min.lt? agi erem na temat, celów i metod, polityki polskie j1 ;w kra­
ju i na obczyźnie.

.Obecnie-druku jemy w streszczeniu odpowiedź Pragi era, jara ukaza.ła 
się w Nr.48 “Wiadomości" londyńskich.

Dyskusja moja z Zarembą jest właściwie skończona. Mój artylmł speł­
nił swoje przeznaczenie. Koncepcja Zaremby rysuje się teraz jasno w^swre 
tle jego własnych wywodów. Jego twierdzą duchową jest nie zmącona, wiara, 
że Polsce, ba - w całej strefie sowieckiej w Europie, musi, dojść nie­
bawem do normalizacji Stosunków. Wskutek samego faktu konsolidacji Eu- 
ropy /którą uważa za przesądzoną/, a także wskutek oporu w krajach oku­
powanych, Rosja będzie zmuszona do wycofania się- Także iw Niemczech , 
przyszłość Rosji przedstawia mu się ponuro* “wszechwładza" Politbiura-i 
“geniolność” polityki Stalina nie potrafią utrzymać zbyt .długo y/schod-.... 
niej części Niemiec, gdzie od czasu v/yborów. berlińskich stało się jasne, 
że polityka. sowiecka poniosła zupełny lorach.

Może nasunąć się pytanie, czy te wypowiedzi są traktowane na. serio, 
czy też mają przesłaniać jakieś inne pomysły. W takim jednak wypadku by­
łyby już zbyt niedołężne. Przypuszczają tedy, że Zaremba pisze to, co my­
śli naprawdę.

+ 4* +

Jeżeli mimo to Wtacdrn do artykułu Zaremby, to dlatego, że^przy za­
męcie, jakie szerzy się teraz w pewnych głowach polskich, istnieje obą- 
wa, że pomysły choćby najbardziej bezsensowne zamęt,ten mogą powiększyć. 
Istnieje przecież jakieś “powinowactwo nonsensu17, które w praktyce może 
nie być obojętne. Sądzę przeto, że niektóre zagadnienia trzeba jeszcze 
raz usto.lić, odkryć ich kontury oraz obnażyć pewne argumenty.

W szczególności trzeba prześledzić' dwie kwestie.- 1/ Zaremba twier- 
dzi, ze punkt ciężkości poi i tyld, poi sklej po z o staje nadal w kraju.' Oś­
rodki polskie na obczyźnie nie mają zadań samoistnych, lecz tylko po- 
chodnę, powinny być -więc nieliczne.' 2/ Polsku granica wschodnia jest dlc 
samych Polaków sporna, i spór ten'-powinien być rozstrzygnięty w porozu­
mieniu z sąsiadami.

4- .. ■ .'4- 4- (

Umiejscowienie punktu ciężkości polityki polskiej zależy wyłącz­
nie od oceny położenia w Kraju i przewidywania jego rozwoju.-Istotą wal­
ki politycznej w każdym kraju jest dążenie do objęcia władzy. Stronnic­
twa polityczne i ruchy społeczne o to prowadzą walkę, by usunąć, istnie­
jący rząd i zająć jego miejsce. W samym założeniu -takiej walki tkwi za­
tem m o ż n o ś ó usunięcia istniejącego rządu i zastąpienia .go przez 
inny, w drodze procesu, dokonywającego się w łonie samego społeczeństwa.. 
Opozycja polityczna może nawet tom, gdzie nie ma szans przejęcia władzy 
przez sam swój wpływ na opinię publiczną oddziaływać skutecznie, na poy 
czynania rządu. Potrzebne jest na to wszakże pewne minimum swobody dzia­
łania, choćby nielegalnego, oraz pewien przynajmniej stopień niezależ­
ności kraju od nacisku obcego.

Oba. te warunki w Polsce- nie istnieją, mimo że zachowuje się różne 
obrzędy i pozory, mające świadczyć o. utrzymaniu dawnego ustroju., Kto do 
tych "pozorów przywiązuje wagę, ton popełnia głupstwo. Gwarantem istnie­
jącego stanu rzeczy w Polsce i.w innych krajach satelickich jest pańs­
two okupujące - Rosja, sowiecka. Nic innego, tylko usunięcie okupacji mo­
że uwolnić siły polityczne vj Kraju, które potem dopiero stworzą ustrój 
i system rządzenia odpowiadający woli ludności.

Zaremba nie wypowiada nadziei, by opozycja polityczna,w Kroju zdo­
łała uwolnić Polskę od okupacji, ale- wierzy, że nastąpi coś w rodzaju , 
normalizacji stosunków, co stworzy jakąś marżę swobody, umożliwiającej 
życie. Sądzi, że właśnie opozycja krajowa do tego się przyczyni. Tak 
się Właśnie nieszczęśliwi} składa, że gdy powołuje się na jakiś przykład 
dla poparcia swoich poglądów, strzela zazwyczaj kulą w płot. Powiada, na- 
przykład, że11 Austria obroniła się przed próbą narzucenia jej komunisty­
cznej dyktatury72* Zapomina przy tym, że Austria jest okupowana nic prze- 



samą tylko Rosję, ale także przez państwa zachodnie. To nie "‘Austria ob- 
• c^±ko\ri't^ sowietyzacją, ale państwa zachodnie zapobieg­

ły, jak dotąd , wchłonięciu Austrii przez system sowiecki, gdyż nie chci 
ły, by je wyparto z ważnej pozycji strategicznej. Austria może wiec ra- 

na ŻG ?ylko tcJa> Sdzie wpływom sowieckim przeciw 
jS*ieaqz^seobronCSrLą Si^ą wpływy m°cors-bw zachodnich, ludność ma nie-

Zaremba myli się także, gdy sądzi, że niewiara w normalizację życia 
politycznego w Kraju oznacza w praktyce wskazanie ponrzestania na “nra-- 
cy organicznej , Także i dla takiej pracy warunki w Kraju nie istnieją, 

oprawny aparat sowiecki włączył już Polsko do swojego zasięgu gospo 
darczego. Dla jakiejkolwiek samoistnej polityki polskiej w tym zakresie 
me ma miejsca. hic może też być morzy o bogaceniu sie Polski przez zwią­
zek z Rosją, za cenę wyrzeczenia się niepodległości. “Ma odwrót, Rosja 
zmierza i dzięki naturze swego ustroju zmierzać musi, do sprowadzenia po 
ziomu życia wszystkich narodow okupowanych do swojego własnego.

Trzeźwe stwierdzenie,istniejącego stanu rzeczy w Polsce nie prowa­
dzi ,wcale do bierności. Nie stwarza nastroju “klęski i beznadziejności:: 
i nic gest"złotym żniwem pesymistów5'. Przeslcakiwanie na zieloną łąkę op­
tymistów, na której wesoło pasą się borany, nie prowadzi ,-do niczego. W 
Kraju, v/ sytuacji taiciej, jaka jest, toczy się walka i będzie się toczy­
ła. Rzeczą rozsądku jest prowadzić ją wtakich formach, w takim zakresie 
i z takimizasadami, które wynikają z jasnej oceny rzeczywistości, a nie 
z zamroczeń i urojeń. Cały wysiłek.i cała siła, oporu, tkwiące w narodzie 
polskim, muszą iść w tym kierunku, by stwarzać przeszkody dla okupanta 
i jego narzędzi na każdym kroku, w każdym miejscu i każdego dnia, Tepv'j- 
opór drobinowy może być stosowany tylko w Kraju, w bezpośrednim zetknię­
ciu z naciskiem okupacji sowieckiej. To jest forma walki krajowej.

Ale byłoby źle, gdyby ta polityka, w Kraju dziś jedynie możliwa, 
miała wyczerpywać całą trość polityki polskiej. Jest ona tylko jedną z .. 
jej funkcji, niezmiernie ważną cpprawda, gdyż bez niej wszystkie inne 
stałyby się bezprzedmiotowe. Jednak inne funkcje muszą być spełniane, w 
gdyż bez nich znowu polityka oporu Kraju musiałaby się wyrodzić w bez­
sensowną 11 pracę organiczną” - Syzyfa, Tym innym funkcjom właśnie po­
święcone są wysiłki Polaków na obczyźnie. .-Dlatego nonsensem jest mówie­
nie o jakiejś.próbie tworzenia “narodu nr,ż?l. Naród jest jeden i polity­
ka jest jędna. Różne są jej funkcje, wynikłe z różności zadań i warun­
ków pracy.

Prawowite władze polskie i ogół Polaków na obczyźnie nie uważają 
rządu pp.Bieruta, Gomółki oraz Osóbki czy Ćwika za zły rząd, który trze­
ba zastąpić lepszym rządem. Poczytują stan rzeczy w Polsce za okupację 
sowiecką. Odrzucają wszelkie podstawy prawne, które sobie okupacja przy­
brała i działają oraz działać będą w kierunku jej usunięcia.

A przecie musi być ktoś na świecie, kto będzie w imieniu Polski 
sprzeciwiał się wciąż i nieustannie zbrodni Teheranu, Jałty i Poczdamu 
i kwestionował prawo uzurpatorów rządzących Polską. Musi być ktoś repre­
zentujący rzeczywistą politykę polską w sferze międzynarodowej,,przema­
wiający nie w roli satelity sowieckiego, ale w imię,nieprzadawnionych 
praw i interesów Polski. Grozi nam przecież niebezpieczeństwo, ze Pols­
ka satelicka, wbrew woli narodu, zostanie całkowicie włączona do sytemu 
sowieckiego 1 że w chwili narastającego konfliktu znajdzie się w. obozie 
totalizmu komunistycznego, wrogim światu zachodniemu. Następstwem tego 
byłoby uznanie samej Polski za kraj nieprzyjacielski i niechybna klęska. 
Naczelnym zadaniom polityki polskiej na Zachodzie -jest tedy utrzymanie 
Polski - wobec opinii świata - w obozie zachodnim,

W świetle tych zadań, nie istnieje rozdzwięk między Krajem i emi­
gracją, lecz zróżnicowanie funkcjonalne, narzucone przez konieczność.

W Kraju praca ta prowadzona jest dzisiaj bez żadnej organizacji, 
po prostu jako naturalny objaw życia i samowiedzy narodu. Na obczyźnie 
istnieje zespół instytucji, o różnym charakterze prawno-p^stwowym? P?" 
wołany do spełniania zadań, które im. przypadły* Jest to niepojętą, le_Jso- 
myślnością oraz szkodnictwem podejmowanie. prób hamowania.pracy ego ^Pc 
ratu polityki polskiej, czy toż przykrawanie jego funkcji do doraźnych 
potrzeb i celów “opozycji krajowej'5.. Na dłuższą.-metę groziło y c i, 
że skurczeniem możliwości polityki oporu,w Ktadu» ,

Rząd polski dążył i dąży do skupienia tych Polakow, ^°^hro^ 
ją ważność prany politycznej na zachodzie, Nikt, nie po ęp y ’ .
uv7ażają, że z tych czy innych względów muszą wrocic d^ .j 
kim błędem.jest doradzanie powrotu do Kraju pod pozorem, zc tyl-u



można skutecznie' pracować dla Polski — bo to , nieprawdo.* . •
Co się tyczy" polskiej: grąnicy wschodniej, nrzeba swierdzic^ ^r" 

w Kraju stała na' stanowisku obrony tej granicy, nie • tyUo dlatego, z 
"zwalczałoroz-atrzygnięcie narzucone Polsce przc-aocąa, al^ pi Zode.^..a j 
stkiem dlatego*/: ż'^ była zdecydowana bronie całości obszaru pansr..-. 
granicą po jawiły .się/w: obrębie PPS: wahania i medómo\Acni^ j 
wie tylko ze strony/• ludzi, którzy pod koniec w-oany znMezli się v; mzi^ 
nie warszawskim,:-a., już .przedtem byli gotowi do: odstępstwa. Rząd ^cis . o.., 
sld.ego zachowywał witej sprawie'przez . cały. czasjpostaw.ę

W Polsce/ prze*Ł cały, czas trwania Drńgicj Rzeczypospolite;), Me 
oni publicznie, ani.-poufnie nic-y/yrażał. sw ojego 1 braku 
tej granicy.. Stwierdzam, że nigdy i w zadm-j rormie.me 9z^nl^_na§h^n.<''^ 
że Zaremba; Pozostaje pytanie, dlaczego akurat: -coraz właśni. upodob^ 
sobie reMzjonizm-, graniczny, który ni gdy w i PPS ^^^^-^pocileg^ea -toi^cc 
nie istniał. Musze zaprzeczyć także .twierdzeniu Zarembyt je.»..o y j  
Jedności Narodowe a "w Kraju powzięła:kiedykolx7ieą_w, czasie wopny uc w~vj 
kreślącą projekt nowej gromcy polskiej no wschodzie, uicnwa^^ rc^- 
mogła była przecie zapaść bez wiedzy rządu polskiego w Lona^m., ,
dowi nigdy- nie było o niej wiadomo*Myślę, ze noremba próbuje P I . 
teraz znaleźć legitymacje historyczną dla: swych y/łasnycn pomysrox. - 
ligitymacja ta musi być fałszywa. Nie sądzę zresztą, by ?1S^.prawdę 
świadomie. Zachodzi tu raczej -wypadek zwany przez Anglików. ,x.ishful uhin 
king". Podobnie jak rozwój.-stosunków w Europie rysuje mu, się całkiem opa­
cznie, dlatego ze obciąłby go "dostosować do swoich'urój en, jar tęz wycu- 
je mu sie zapewne, ze Rada Jedności Narodowej powzięło, naprawdę s , 

trdoą ..uchwałę, która odpOTńądałaby, jego upodobaniom, zczy Skłonnościom.^ 
Se tego nie uczyniła, to jest przecie tylko fakt, a coz znaczą io_ouy "wo­
bec idei. . , • ...... 1 -, ....Ż aga ci ni en i e mniejszości narodowych t ukraińskiej 1 bia^.orus^xoj ,w 
Polsce jest czymś całkiem innym, niż sprawa granicy. Jest to wewnęurzna 
sprawa państwa polskiego. W: tej sprawie poczyniono w Polsce ra.piyalne # 
błędy, które mocno zaciążyły nat.polityką Kraju. Zrozumienie Loniecznos 
ci zejścia ze złej drogi, narastało1 zwolna x; Polsce. Było ono powszechne 
już w- czasie wojny i Kraj niejednkrotnie dawał mu .wyraz, . / g 

W r*1925 PPS wniosło pro jekt. autonomii terytorialnej dla ziem wscnod 
nich Rzeczypospolitej. Głóvmym inicjatorem tego projektu był Mieczysław. 
Niedziałkov7śkir, należałem ■ do\ jego współautorów. Stanowisko PPS ,-nio zna9 
lazło wówczas niestety zrozumienie, oni w sejmie, ani w rządzie* icłcze ,w • 
> cmi a PPS-trzeba było.pokonyx7ać . silne opory i zwłaszcza .na obszarze się­
gającym od Zbrucza do Sanu. Dzisiaj-'autonomia terytorialną na- wschodnim : 
obszarze Rzeczypospolitej przestała być zagadniśnieniem spornym-w obozie 
niepodległościowym*' :j-/v . .w-- w-..--;, w

,/ w ;• -.•/ Adam Pragier

■71 A/DOMG0-CI:. LOKALblA

•• Komitet Organizacyjny Związku Polaków - Oddział Stockholm, komuni­
kuj e że zebranie : konstytucyjne odbędzie- się - w sobotę,dp.ia. 6 grudnia, 
o godz/18~ej, w lokalu^ Polskiego # Korni te tu Pomocy - Jungfrug-e tan 30, na 
które zaprasza wszystkich członków! , /

■*"
Zrzeszenie Studentów Polskich-wSzwecji zawiadamia, iż wszelkich 

informacji w sprax-.-aęh. studenckich udziela w godzinach 11-1 kolegą Julian 
Szwaclti w-lokalu Zw*b«Więżnióvz Politycznych, Juńgfrugaten 30, II./. 
tel*67.21*03. .

Polskie pocztówki śy/iątecznę są do ^nabycia xz redakcji “Znaku** - 
Anggatan 6c. - Lund. Cena pocztóv.rki 15 óre.

+ •*
We czx7art.ek,' 18 grudnia rb. o godz.7.30 w sali :;0gniska:‘, Jungfrugt.30 

re.d* J.Raykowski v.yś*Metli film, przedstawiający przebieg drugiej wojny 
światowej: napaść Niemiec na Polskę,' inwazja “fortecyEuropy;"kapitulacja 
Niemiec. Podroż okrężna po Skandynawii - Lofoty, fiordy norweskie. Przez 
Bałtyk, Morze Północne, Ocean, Atlontycki - film; częściowo koloror.^-, na- 
kręceny w r*1937» Ilu strać j la muzyczna. Wsten bezpłatny*.
w - . . M Ł \i L . >r- * .. M •- e * n j. • ••• • • r-~* *•** • • •*'* w"* ■"* ■■■•"< w* *>w w-*eew r—• wie#*'* ■■ e * wke*-™* .*«'. .*•* , * *** *—eee w • * • *• *- *• 1 1 • T* •' • e,e •*. • t 'I . W •—* r—e*w*

Prenumerata “'Wiadomości Polskich" kosztuje 2 korony miesięcznie. 
Prosimy o czytelne podawanie nazwisk i adresów' na przekazach* .<■ 
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Abrysowski 
Dyakowski 
Dmochowski 
Blaschke 
Hubl 
Jędral 
Jones 
Judge 
Epstein

Kurczewski 
Kielski 
Kierst
Dux - kieszonki 
Malec

Maj e?7ski 
Menkes 
Maećallum 
Lewicki 
Obrębski 
Piwar 
Pleśniowicz 
Pożaryski 
Rout
Stachni emska 
Stanisławski 
Turkiewicz
W.I.T.

>

Wojciechowski 
Tokarski
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T E T..U.L, CEN A.

PODRĘCZNIKI Krs.
Przyroda martw? 4.-50
Przyroda żywa 4,-50
Przyroda nieożywioną 4,50
Instalacje elektryczne 9,40
Roboty żelbetonowe" 8,00
Podręcznik księgowości 7»00:/
Jak szkic Owad rys,techn. 5,20
Obsługa i naprawa samochodu - 
Kurs języka angielskiego, w. t . i.

12<50

Część I i Il-ga !4,40
Stolarstwo meblowe 5» 10
Błotnik polsko-francuski 9,20

:: polsko-angielski 25,00
>7/y :: " lt 8,50

Fizyka dla kl.III. 4,80;; ;; ;; py 5,80
Nauka. języka hiszpańskiego 7,80
Słownik polsko-hiszpański 7,50
Nauka języka, angielskiego 7,00
Zarys historii Polski 9,40
Kontrola fabrykacji 2,50
Podręcznik języka angielskiego 10,00
Chemia i mineralogia,1 kl.liceum 9,50
Monter - elektryk. 2.-części 8,40
Techn ologia materi ał.pla styc znych 6,50
Uprawa, ziół 1,80
Podręcznik angielskiego, 2 części 9,20
Świat chemii / III kl, gimn„-_ 6,00
Ślusarstwo narzędziowe, cz,l. , 4,00

cz.II. 4,00-
Arytmetyka warsztatowa, 4,20
Podrecznik tokarza. czt-I, 4-00

« :: 03. II 4,00
Traktor rolniczy 3,80
Orka' traktorem 3 ,80
Obsługa i naprawa samochodu 12,60
Wielcy pisarze polscy
Maszynoznavjstwo ogólne.-, w zakresie

6 „ 00

szkół r z cmi e śIni c z o-pr z emysło;7.
Część I♦-Mechanika i '.jybrzymaAiość 3»5O

W II. Napędy 9 ,oo
III.Nauka o cieple , 2.10,00

Miernictwo, z atlasem rysunków . 5. 60
Roboty ciesielskie xi budownic-

5,00tvzie V7odnym, z atlasem rysunk.
Zasady uprawy roślin warzywnych 7,50
Chów drobiu 6.50
Korespondencja angielska dla Pola­
ków r : 5.80
Vade--Mecum żołnierza kierowcy
cz.I.s z atlasem rysunków.^ 7,50
Budovmictwo. Cz, I, ił, III.-' całość, 12,00
Podstawov7e V7iadomośęi techniczne 6,50
Maszynoznawstwo, cz.III-cia 5.50
Praktyka vzars ztat owa, ,-w pr zemyśle
metaloa^mi. Z atla.sem. 16,00
Przedsiębiorstwo Impieckie ‘ 5,50'
Arytmetyka Impiecka 3,00
Zarys gospodarki rolnej 4,50 

"Z "7xHTwarde metale na warsztacie
El ektryc zne v.yn? o s aż eni e s emo cho du 11,50.
Podrę c znik mai ar s twa. budowl ene go 15 - 40



|ffl i

II'i

1 M 
III

IW

l!i i'

i'łr 1

i

lilii

Hyig

INFORMTORY.
_ n i? K[ A

AUTO R,_______ ____________ TJ-ŁŁ&---- ----------- - ---------------------- ee ■-
. Imperium Brytyjskie
Afryka południowa .....
Australia 7 zo
Nowa Zelandia an
Ameryka Południowa 2r^
Brazylia , 7*7^

■ I Kanada. ■ 9-9
HISTORIAMI,, POLITYKA ■_ -y

Bobrzyński Dzieje Polski, 2 tomy, ^*00 '
Chałasiński Młode pokolenie chłopów

« Przeszłość, i przyszłość mteli- u' co '
gencji polskiej i

Ciołkosz Trzy wspomnienia .
Blum Na miarę człowieka , 4 00 <
Feldhusen Wojna, skończyła się wczoraj .
Giertych Polityka polska -L^.

it 0 przyszłość, Ziem Wschodnich dr W
My nowe pokolenie ".-80

i; Polska niezawisła
Hostowiec Dziennik podróży 9/^
Heinstdorf Młodzież niemiecka 19 no
Piłsudski Pisma wybrane nno •
Kudlicki Śląsk Opolski «. 4 1 q* no
Kuncewicz 0 pełne wyzwolenie- człowieka 9*-
Kwiatkowski Komuniści w Polsce or4u
Llebieh Na. obcej ziemi . .
Nevins Historia USA ?*nO' '
Nowakowski - Wiosna ludów V
Stetinius Oręż zwycięża. ćrgu
Suchodolski Skąd i dokąd idziemy o^n-
Terlecki Polsko, a Zachód £*■•%
Tarłowski Brytyjski sfinks •
Tennenbaum. Zarys polityki gospodarczej 9
Wraga Sowieckie Republiki , on

” Ustrój sowiecki 4.20
» Rozmyślanie Polaka i tin
$i Rola emigracji

Weber Pięć lat okupacji
Zaremba Powstanie sierpni owe p.bo

BELETRYSTYKA .i

Bartosik Wierny okręt o*'on
Berent Zmierzch bogów 2.-2U
Bohusz-Siyszko Czerwony sfinks
Baliński I* .• Wspomnienia 0 Warszawie 10,-oU
Bandrowski J,K» Miasto mojej matki n*'?n ;
Bojer Ziemia zdra.dzons. 4,10
Chesterton Niebieski krzyz 2v-50
Conrad Falk ■

Uśmiech szczęścia. Pr-SU
:: Freja wysp 5.00
:: Ukryty sojusznik 1.-50

Conon Ooyle Pies Baskervillów ^r50
Ulubienicy publiczności l»-90

i; Koniec Sherlocka Holmesa. .
Dąbrowska ł‘-8o
DoZęga-Mostowioz Kariera Nikodema Dyzmy 7-80

*'• Prolmrator Alicja. Horn, 2 tomy 12t-50
n Trzecia płeć 7-80

Fiedler Dywizjon 305 SrOQ
Zwierzęta z lasu dziewiczego 5.-6U

Grabowski Anno. ?*"92
” Anglia a^spa. nieznana 2.-60

Grabiński Dyplomacja w Dachau 5.-45
Konopnicka Wybór nowel 5-.2U-
Jodłowski Zasady pisowni polskiej 5.00
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A.tLT_OJU_____ ________ Cen- r>- .
Kossak Szczucka.

tt c:

Kuncewiczowa

Ku szelewska 
Koestler 
Kheblewsld. 
London

Lagerlof 
Laszkiewuoz 
Marcinowska 
Morcinek

Miodoszuńska 
Makuszyński 
Mayzner 
Nowakowski 
Orzeszkowa

Parnicki 
Perzyński 
Piasecki

Piskór - 
Prus

Pomian
R odzi ewi c zówna.

Krakowiecki 
Sienkiewicz

Stru g

Sieroszewski 
Solski 
Srokowski 
Reymont 
Tetmaj er 
Święcicki 
Undset 
Wańkowicz

Wohnout
Herling Grudziński

Zapolska 
Żeromski

Żuławski 
SgSjffi^Boy 
Kiciński

Krzyżowcy, 2 tomy
Król Trędowaty 
Z otchłani
Bez oręża
Legnickie pole
Złota wolność 
Beatum Scelus 
Cudzoziemka 
Zmowa nieobecnych 
Kobiety
Krucjata bez krzyża
Nie taki murzyn czarny
Wilk morski, 2 tomy 
Noc nad Goboto 
Diabli na Puetino 
Legendy Chrystusowe 
Szum młodości
Kronika Generalnej Gubernii
Serce za tamą
Dziewczyna z Pól Elizejskich 
Sprawa Mostów 
Perły i wieprze 
!:La jak Lucy
Gałązka, rozmarynu / sztuka scen./ 
Nad Niemnem 
Panna Róża
Aecjusz ostatni Rzymianin
Złoty interes 
Jabłuszko
Spojrzę ja vj okno
Nikt nie da nam zbawienia
Kochanek Wielkiej Niedźwiedzicy 
Siedem Ekscelencji i jedna dama. 
Lalka,, 2 tomy 
Nowele Warszawskie 
Wybór novzel
Z ziemi polskiej do szkockiej 
Szary proch 
Wrzos
Czarne żórawio
Na polu.chwały
Quo Yadis
Legiony
W pustyni i w puszczy, 2 tomy 
Dzieje jednego pocisku.
Mogiła, nieznanego żołnierza 
Portret. Gałązka jemioły 
Beniowskiy : ' ■ ■
Pociąg odchodzi o północy 
Ich tajemnica 
Chłopi, 4 tomy 
Na Skalnym Podhalu
Ża.siedmioma rzekami była Bolonia 
Maci erzyństwd
Bitwa o Monte Cassino, 3 tomy po 
Wrzesień żagwiący 
Kundlizm ■■ ,.;i
Op owi adani a war s z ans ki e
Opowie ś ci e wybrane 3
;'VI ocz.,ach pisarzy^ 
Sezonowa' miłość. TItomy 
Uroda życia, 2 tomy

■ Wybór nowel
: Na srebrnym globie

Człowiek z więziennej wieży 
Znasz liT ten kraj?
Portret Kanta-

13.-60 
9r5O
6 .-00

14.-00
8.-00

14.-00 
2^50
9.-50
9.-70 
4,-80 
7,-20

10.-00
9 .-00
1..45

. Ir AS
3.-80

. 7.-60
3.-50
3.-00
3.-00
9.00 
4,-20
9.00
5.-60

14,00
6 ,-00

12.-00
9.-50
5.-60
5.-60
5.-60'
6.-50
6.-50

11.-00
- -9vlO ■ -V 

3.-20 
9 .-10

■ 6.-80
6.-80
4.60

16,-00 
5.-60
8.-00
5.-60
5. -60
3.-60
7..60
6.-90 
2r80

20.-50
3.-50 
lr60
2 ,-20

23.-5<v
7.-80 
2^70
3.80

9.-30
7.-90 
7^-50
3.-00 ■
4.-75 
2,60 
4» 80
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Homar Marchewka 5.-80
-7. 60Satyry patetyczne T CA

Kiersnowski Podróż sentymentalna l.-2u7Z RA
Krasiński Nieboska komedia 2 ł-ou
Kasprowicz 
Lenartowicz

Księga ubogich 
Wybór poezji

4.-2U 
5--30

r*—-

Lobodowski Modlitwa na wojnę 5 oo
2 70

Malczewski Maria C_«; (VJ 
n 00

Mickiewicz Pan Tadeusz
Grażyna
Księgi Pielgrzymstwa

/,->O 
2,-60 
3»-75 o i O

ti(
Norwid Laur dojrzały 7,-iu 

4,-80 
6,-00 .
4,-75
3,-?0 
6,-00

to^
Paczkovzski 
Pol

Wiersze wybrane 
Poezje we

Słowacki Balladyna 
Poematy 
-Wiersze różne ca

Wyspiański Klątwa, Sędziowie 5,60 
lr90 

15-20
ni

Wierzyński Ballada o Churchillu
Wiersze polskie wybrane
/ Antologia poezji polskiej S U'od :!Boga Rodzicy” do chwi­

li obecnej / lu

H U M 0 R iy
So

Wiech. Wysoka Eksmisjo 5.00
■plSyrena w s ztywniaku 12«r00

Zhyszewaki Z Marszałkowskiej na Piccadilly 3,- 00 Wy
Anglicy w dzień i w nocy 6,-00

2 0 3Tom Kochaba szmira ■ p
Budzyński Na wojennej lwowskiej fali

S P IB W' N I KI
9.40

li

Rutkowski Idzie żołnierz / z nutami/ 3,-00 •’ oj
*— Kolendy .. 2,50 st

Tworkowska Gry i ćwiczenia harcerskie 3.00
dc

Książka do nabożeństwa Mszał rzymski 
Wianuszek

7,-60
1.00

be
s 2

KSIĄŻKI ANGIELSKIE . 1(

POLECAMY NA PODARKI DLA PRZYJACIÓŁ SZWEgOW kc

Choromański Jealousy and medecine 9.-40
Dallin The real Sowiet Russia 9r20
Fiedler Sąuadron 303 5«-6O 1<
Jordan In the field and under ground 6.-00
Krzosiński Poland’s rigb-ts to justice 7.-60
Orolski A nation in Fetters 1,-20 k<
Rutczyński Gentlcmen, the horse 6 ,-50
Stroński Is this the New Europę ? 1.00 ó1
Tomaczak Sowiet Economic Expe-riments in

5,50
t

Poland
Umiastowski Poland, Russia and Great Britain 18.50
WrR.
M» Murray

History of Poland
Poland’s progress, 1919-1939 10.-80

c

Fiedler The Madagscar I love 5,80 j
V/,R. The scarlat muse 4,-00 ■ t

łi Polish short stories 5^00
Warsaw 3.-00

il Ali fro freedom 12.-50 k
Opressed Europę speaks 1.20

n
2
I


